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W ślad za meldunkiem Brunona z dn. 21.IX.1944, dla uzu-

peznienia zawartych w nim danych, podaję dalsze szczegóły, do-

tyczące płk. JAEKELN, którym się interesuje zarówno Paciorkowsk

jak - zdaje się - i Staniszawsey.

Brak fachowców i specjalistów stanowi wielką przeszkodę

w stworzeniu rodzimego przemysłu wojennego. Sprawa ta jest te-

matem licznych konferencyj w tut. Ministerstwie Wojny. W nara-

dach tych bierze udział ppłk. Jaeke efrgmyńczyk, szef arse-
nału w Borghi, który zajmuje Się opracowywaniem planów zbroje=
niowych Argentyny.

Rodzice płk. J. Są niemęcami, a językiem domowym jest
niemiecki. Jest on skrajnym nacjonalistą, posiadającym kult
dla militaryzmu niemieckiego. Pozatem jest on zwolennikiem na-
zizmu.

PXk. J. ma 0131an człowieka czystych rąk. Posiada on ro-
dzinę w Niemczech, której członkowie służą w armji niem. i na-
leżą do partji nazist. W BAjres ma on również krewnych: poza
prof. JURGENS - również znanego w tut. kołach niem. dra GIETZ.

W związku z konferencjami w Ministerstwie Wojny na temat
braku fachowców dla przemysłu wojennego - Jaekeln przedłożył w
grudniu ub.r. memorjał, w którym na wstępie wyraża pogląd, iż
wykształcenie znacznej ilości techników natrafia na poważne
przeszkody z uwagi na brak profesorów i instruktorów, wobec cze
go należy myśleć o sprowadzeniu ich z Europy, a w szczególności
z Niemiec. 3

Jaekeln jest zdania, że Niemcy wojnę przegrały i winny
szukać możliwości tworzenia baz przemysłowych i ekonomicznych
w krajach Ameryki Południowej, a specjalnie w Argentynie, ze
względu na sprzyjające w tej chwili okoliczności polityczne.

W memorjale swym Jaekelm dowodzi, że jest zupełnie możli-
wem sprowadzenie techników z Niemiec po wojnie. Wychodzi on z
założenia, że Argentyna będzie mogła zorganizować ruch imigracy;
ny z Europy. Proponuje przeto w pierwszym okresie po wojnie
utworzyć bazy rekrutacyjne w Hiszpanji, gdzie dokonywanoby se-
lekcji elementu niemieckiego, już przebywajżcego w Hiszpanji,
wzgl. tych techników, którzyby mogli przybyć do Hiszpenji z Nie
miec bez trudności. Sugeruje pokrycie ich kosztów przejazdu i
zawarcie kontraktów na wykonanie prac w rządowych fabrykach wb-
jennych.

Ten projekt płk. J. znalazł żywy oddźwięk w tut. Minister
stwie Wojny i w Sztabie arg. Projekt ten został uznany za możli
wy do zrealizowania. Chodzi bowiem, zdaniem tut. sfer wojskowycł
o techników, a więc ludzi - nie figurujących na liście przestęp›
ców wojennych, bądź skompromitowanych politycznie jednostek,

Charekterystycznem jest, że projekt ten wywołał w Sztabie
arg. inną jeszcze reakcję. Mianowicie, przeprowadzane są studja
nad rozszerzeniem go i na inne działy przemysłu arg., w myśl
programu, opracowanego przez sekcję polityczną Sztabu o rozwoju
przemysłu krajowego, ubiezaleźnieniu go od zagranicy i ekspansji
gospodarczej na sąsiednie kraje Ameryki Południowej.
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